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PROTOKÓŁ Nr  14/2016 
z posiedzenia Komisji Rozwoju Powiatu,  

Rolnictwa i Ochrony Środowiska, 
które odbyło się w dniu 23 maja 2016 roku, godz.1330  

 
Przewodniczący Komisji           -  Antoni Dzik  
Protokolant                                 -  Alicja Dąbrowska 
 
Przewodniczący Komisji  dokonał otwarcia posiedzenia, w którym uczestniczyło 6 radnych 
na ogólną liczbę 7 oraz zaproszeni goście (listy obecności stanowią odpowiednio załączniki 
Nr 1 i Nr 2 do protokołu). 
Uwag do przesłanego porządku obrad nie zgłoszono. Został on przyjęty jednogłośnie 
i przedstawiał się następująco:  
 

1. Zaopiniowanie informacji o realizacji zadań w 2015 roku na obszarze powiatu 
radomskiego przez Wojewódzki Inspektorat Ochrony Roślin i Nasiennictwa w 
Warszawie Oddział w Radomiu. 
 

2. Zaopiniowanie informacji Powiatowej Stacji Sanitarno – Epidemiologicznej w 
Radomiu n/t oceny stanu sanitarnego powiatu radomskiego za 2015 rok. 
 

3. Zaopiniowanie projektu uchwały Rady Powiatu w sprawie wyrażenia zgody na 
utworzenie stowarzyszenia pod nazwą Stowarzyszenie Radomskiego Obszaru 
Funkcjonalnego. 
 

4. Sprawy różne.  
 

Przystąpiono do realizacji punktu 1 porządku obrad - Zaopiniowanie informacji o realizacji 
zadań w 2015 roku na obszarze powiatu radomskiego przez Wojewódzki Inspektorat 
Ochrony Roślin i Nasiennictwa w Warszawie Oddział w Radomiu. 
 
Kierownik Oddziału w Radomiu Wojewódzkiego Inspektoratu Ochrony Roślin i   
Nasiennictwa Ewa Madejska stwierdziła, że co roku sprawozdanie z realizacji zadań na 
obszarze powiatu radomskiego wygląda podobnie. W tym roku skupiają się głównie na 
kontrolach m.in. pól kukurydzy, badają czy nie są to nasiona z GMO, czy są faktury na zakup 
nasion. 
 
Przewodniczący Komisji  zapytał, czy są określone granice modyfikacji kukurydzy. 
 
Kierownik Oddziału w Radomiu Wojewódzkiego Inspektoratu Ochrony Roślin i   
Nasiennictwa Ewa Madejska odpowiedziała, że nie ma określonych takich granic. Robią 
kontrole pod względem stosowania środków ochrony roślin, w sklepach pobierają próbki 
nasion, czy nie są zanieczyszczone, czy nie są chore.  
 
Po przeprowadzonej dyskusji członkowie Komisji pozytywnie jednogłośnie zaopiniowali 
przedłożony materiał. Stanowi on załącznik Nr 3 do protokołu.  
 
Przystąpiono do realizacji punktu 2 porządku obrad – Zaopiniowanie informacji 
Powiatowej Stacji Sanitarno – Epidemiologicznej w Radomiu n/t oceny stanu sanitarnego 
powiatu radomskiego za 2015 rok. 
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Z-ca Państwowego Powiatowego Inspektora Sanitarnego w Radomiu Witold Barwicki, 
poinformował, że Powiatowa Stacja Sanitarno Epidemiologiczna przeniosła się nowo 
wybudowanego, nowoczesnego budynku. Wyposażenie laboratorium zostało sfinansowane 
przez Budżet Państwa, przez co zakres działania inspekcji sanitarnej znacznie wzrósł, bo 
uruchomiona została jedyna w Polsce pracownia badań „dopalaczy” i są konkurencyjni w 
stosunku do laboratoriów policyjnych. Będą uruchamiali pracownię badania suplementów 
diety. Jest to bardzo trudny temat, ponieważ prawo farmaceutyczne działa w ten sposób, że 
jeżeli coś jest lekiem musi przejść bardzo długie i żmudne badania kliniczne, natomiast jeśli 
ktoś rejestruje środek jako suplement diety, to jest to na zgłoszenie do Głównego Inspektora 
Sanitarnego.  
Najważniejszym wyzwaniem sekcji epidemiologii jest zwalczanie bakterii lekoopornych.  
Pokazała się w radomskich szpitalach bakteria lekooporna klebsiella-pneumoniae. Bakteria ta 
zawsze występowała na oddziałach szpitalnych, ale niestety w tej chwili nabrała odporności w 
zasadzie na wszystkie antybiotyki, które dopuszczone są do leczenia pacjentów. Jest to 
wyznawanie groźniejsze niż inne rzeczy związane z epidemiologią, ponieważ nie ma nowej 
generacji antybiotyków i na tego typu bakterie cywilizacja człowieka jest w zasadzie 
bezbronna. W wielu przypadkach lekarze wracają do antybiotyków starej generacji, ponieważ 
z bakteriami jest tak, że one uczą się nawzajem od siebie odporności. Tej odporności bakterii 
na antybiotyki, w dużej mierze zawdzięczamy kolegom z weterynarii ponieważ to oni 
serwowali antybiotyki z najwyższej półki zwierzętom, nie było żadnego rozgraniczenia na 
drób, bydło, czy trzodę, które potem jedliśmy i dostawaliśmy antybiotyki tzw. podprogowe, 
najgorszą dawkę, tzn. taką, która nie zabija u nas żadnych bakterii natomiast uczy ich 
odporności. A wiadomo, że jeżeli idzie się do lekarza i lekarz przepisuje antybiotyk to należy 
go wybrać do końca, żeby nie zostawić bakterii, które się nauczą odporności na niego.  
Prowadzą w szkołach szeroką akcję edukacyjną w zakresie „dopalaczy, palenia tytoniu, 
skutków alkoholizmu, kontrolowania własnego zdrowia”.  
Następnym zadaniem, które czeka Stację Sanitarno Epidemiologiczną są Światowe Dni 
Młodzieży, przyjedzie młodzież z całego świata i potencjalnie każdy jest nosicielem jakichś 
tam chorób.  
 
Radna Teresa Bartosiewicz zapytała, czy były prowadzone kontrole w Domach Opieki 
Społecznej. 
 
Z-ca Państwowego Powiatowego Inspektora Sanitarnego w Radomiu Witold Barwicki  
odpowiedział, że są przeprowadzane takie kontrole, w większości na jakąś interwencję. 
Inspekcja Sanitarna musi poinformować dany podmiot, że będą dokonywali u nich kontroli. I 
z reguły nieprawidłowości tam występujące usuwane są przed ich przyjazdem. W krajach 
Unii Europejskiej nie są zapowiadane kontrole żywności. Na świecie odszkodowanie za 
zatrucie klienta to jest milion euro i producent żywności musi się starać. W Polsce kary 
wynoszą 500 złotych. 
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas stwierdził, że jeśli chodzi o żywność, o zdrowie i 
życie to ile razy dziennikarze nagłaśniali mycie wędlin w sklepach, i jeżeli w dalszym ciągu 
Sanepid będzie informował, że za 7 dni przyjedzie na kontrolę, to się znajdą łapki na myszy, 
na muchy się powiesi odpowiedni sprzęt i niepotrzebną wędlinę i przeterminowane masło 
wyniesie się ze sklepu. To nie tędy droga. W tym wypadku państwo jest bezradne, a może nie 
tak bezradne tylko ktoś o to zadbał, żeby tak było, bo to chroni czyjeś interesy.       
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Radna Ewa Tkaczyk zapytała o szczepienia ochronne dzieci. Czy odsetek dzieci 
niezaszczepionych zwiększa się, czy też jest na tym samym poziomie. 
 
Z-ca Państwowego Powiatowego Inspektora Sanitarnego w Radomiu Witold Barwicki  
odpowiedział, że mają  z tym kłopot. Problem jest w tych ruchach anty szczepionkowych. W 
wielu przypadkach robią krzywdę dzieciom, gdyż w przypadku zarażenia mogą pojawić się 
powikłania.  
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że opracowania przedłożone przez Sanepid są dobre, ocenia 
je pozytywnie i będzie głosował za. Następnie stwierdził, że jeśli jest 563 zakłady pracy i 
przeprowadzono kontrole w 51 zakładach co stanowi 9% ogółu, to wcale nie jest dużo. Druga 
sprawa, jeżeli w tych 51 zakładach zanotowano brak aktualnych badań i pomiaru czynników 
szkodliwych, co powinno być w każdym zakładzie pracy, to jest się nad czym zastanawiać i 
jest się czego bać, bo później są skutki zdrowotne dla mieszkańców. Podobnie jest jeszcze z 
innymi kontrolami, każda kontrola zakończona jest odpowiednimi wnioskami, kierowanymi 
do kontrolowanego podmiotu. Brakuje w tym opracowaniu wniosków ogólnych, w których 
można byłoby poinformować o zakresie i wpływie tej kontroli na poprawę stanu sanitarnego. 
Wie, że Sanepid dysponuje taką wiedzą, wie jakich brakuje instrumentów, jakich narzędzi, 
jakich rozwiązań administracyjnych żeby te kontrole rzeczywiście spełniały swoją rolę. 
Kontrola wcale nie musi kończyć się sankcjami, chyba że są rażące uchybienia. Radni mogą 
być takim nośnikiem informacji gdzieś dalej i próbować dyskutować na ten temat i wspierać 
te instytucje, żeby te narzędzia otrzymały.   
 
Z-ca Państwowego Powiatowego Inspektora Sanitarnego w Radomiu Witold Barwicki  
podziękował za uwagi radnego, poinformował, że postarają się takie wnioski ogólne 
przedstawić. Największą bolączką Inspekcji Sanitarnej od wielu lat jest zdefiniowanie roli 
inspekcji sanitarnej w Polsce, czy mają być policją sanitarną, ale za tym muszą iść środki, czy 
zwykłym urzędem.  
Dodał, że od wielu lat nie było zatrucia zbiorowego na weselach. Sanepid domów weselnych 
nie nadzorują, ponieważ to są prywatne przyjęcia. Wesela na ogół się odbywają w soboty, a 
Inspekcja Sanitarna w soboty nie pracuje. Wszyscy, którzy się u nich nie zarejestrowali w 
żywności pracują po 16.00, bo do 16.00 Inspekcja pracuje. Zaapelował, że jeżeli powiat 
radomski będzie organizował jakieś imprezy plenerowe, to poprosił o uczulenie osób, które te 
imprezy robią, żeby wszyscy, którzy handlują żywnością aby wykazali się papierem, że oni są 
zarejestrowani w Inspekcji Sanitarnej i podlegają państwowej kontroli żywności.  
 
Po przeprowadzonej dyskusji członkowie Komisji pozytywnie jednogłośnie zaopiniowali 
przedłożoną przez Sanepid informację. Stanowi ona załącznik Nr 4 do protokołu.  
 
 
Przystąpiono do realizacji punktu 3 porządku obrad - Zaopiniowanie projektu uchwały 
Rady Powiatu w sprawie wyrażenia zgody na utworzenie stowarzyszenia pod nazwą 
Stowarzyszenie Radomskiego Obszaru Funkcjonalnego. 
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas poinformował, że projekt uchwały, który radni 
otrzymali w materiałach zatytułowany był „w sprawie wyrażenia zgody na utworzenie 
stowarzyszenia pn. Stowarzyszenie Radomskiego Obszaru Funkcjonalnego”. Ulegnie on 
zmianie i tuż przed sesją radni otrzymają projekt uchwały z nowym tytułem tj. w sprawie 
wyrażenia zgody na utworzenie przez Powiat Radomski wraz z innymi jednostkami 
samorządu terytorialnego stowarzyszenia pod nazwą Stowarzyszenie Radomskiego Obszaru 
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Funkcjonalnego. Chodzi o to, że to nie powiat jest twórcą tego stowarzyszenia tylko jest to 
wspólne podjęte działanie przez Miasto Radom, Powiat Radomski, ościenne gminy plus 
Orońsko.  Projekt statutu stowarzyszenia ma służyć radnym w podjęciu decyzji co do 
wyrażenia zgody na przystąpienie do stowarzyszenia. Jeśli powstanie takie sformalizowane 
stowarzyszenie, to będzie łatwiej aplikować o środki unijne. 
 
Naczelnik Biura ds. Funduszy Europejskich Jarosław Daszkiewicz dodał, że są na etapie 
przygotowywania projektu statutu stowarzyszenia, działają na zasadzie tzw. trybu 
obiegowego, miasto Radom to koordynuje. Stowarzyszenia jako takiego jeszcze nie ma, żeby 
stowarzyszenie móc zarejestrować w Sądzie Rejestrowym muszą być po pierwsze, zgody 
wszystkich członków czyli organów uprawnionych, po drugie musi się zebrać założycielskie 
walne zebranie członków, które mając mandat w postaci uchwał rad zatwierdzi Statut, 
wybierze władze i wystąpi z wnioskiem do Sądu o zarejestrowanie Stowarzyszenia. Teraz jest 
to na etapie przyjęcia przez Radę projektu Statutu a zwołaniem inauguracyjnego walnego 
zebrania członków. Następne kroki związane z zarejestrowaniem stowarzyszenia będą 
podejmowane już przez samo Stowarzyszenie. Jako stowarzyszenie łatwiej będą mogli 
aplikować o środki unijne na przykład na ścieżki rowerowe.  
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że teraz też mamy takie możliwości w zakresie budowy 
dróg, gdzie na przykład gmina Zakrzew przekazuje pieniądze do powiatu, powiat przekazuje 
do gminy. Ścieżki rowerowe będą dotyczyć jednej gminy, czy dwóch, przecież nie muszą 
dotyczyć 13 gmin.  
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas wyjaśnił, że dla obszarów funkcjonalnych będzie 
oddzielna pula pieniędzy. I to właśnie poprzez partnerstwo w tych obszarach funkcjonalnych 
będzie można  z tych źródeł czerpać pieniądze.     
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że powołana zostanie kolejna struktura biurokratyczna, jest 
Związek Gmin „Radomka”, jest Stowarzyszenie Powiatów, jest Konwent Wójtów i 
Burmistrzów a my chcemy powołać kolejną strukturę administracyjną i powiat będzie musiał 
do tego stowarzyszenia dopłacać. Poza tym on jako radny nie będzie miał żadnego wpływu na 
to co to stowarzyszenie zrobi, czyli jakby to stowarzyszenie przejmie rolę radnych. 
Stowarzyszenie uzgodni coś w ramach zarządu, przegłosuje i radni na sesji Rady się 
dowiedzą, że  Stowarzyszeni to zrobiło a oni jako radni mają to przyklepać. Nie zgadza się na 
to.  
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas stwierdził, że pewnie będą  z tych pieniędzy 
robione jakieś analizy, na które radni wpływu mieć nie będą, bo jeśli przekażemy im udział 
członkowski, to oni będą dysponentami tych środków i  z tych pieniędzy będzie to robione.   
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że jeżeli mamy wspólni interes np. miastem Radomiem, aby 
wyciągnąć jak najwięcej pieniędzy to niepotrzebne nam jest stowarzyszenie. Jeżeli interesem 
wspólnym będzie znalezienie pieniędzy i sposobu dotarcia do tych pieniędzy, to się 
dogadamy z Radomiem i innymi gminami. Powinniśmy się kierować interesem powiatu i 
szukać partnerów zawsze tam gdzie się pokażą pieniądze i to jest zadanie Starosty.  
 
Radna Ewa Tkaczyk zapytała, czy taką uchwałę podejmowało miasto Radom.  
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas wyjaśnił, że jeszcze nie.  
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Naczelnik Biura ds. Funduszy Europejskich Jarosław Daszkiewicz poinformował, że 
projekty można składać w partnerstwie i wnioskodawcą nie będzie stowarzyszenie, lecz 
partnerstwo gmin i powiatu z radomskiego obszaru funkcjonalnego. Zatem to nie będzie tak, 
że powiat musi wchodzić, bądź nie. Radny Roman Frąk powiedział, że radni stracą wpływ na 
projekty, które powiat w ramach stowarzyszenia będzie zgłaszał. Otóż każdy projekt, z 
którym występować będzie powiat radomski o dofinansowanie, to zarząd będzie przedstawiał 
wniosek o zaopiniowanie i wyrażenie zgody przez radę. To, że wchodzimy do stowarzyszenie 
nie oznacza, że tracimy własną podmiotowość w sensie aplikowania o wnioski unijne. 
Wnioskodawcami będzie np. Gmina Radom, powiat radomski i trzy inne gminy, które w 
ramach stowarzyszenia jest dobrą formułą do tego, żeby ucierały poglądy w co wchodzimy, a 
w co nie. Ostateczną decyzję podejmują członkowie stowarzyszenia, którzy albo w to 
wchodzą, albo nie.  
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że co innego jest jak pieniądze dostaje powiat radomski, a co 
innego jak dostanie stowarzyszenie. Powiat ma swoje interesy, a każdy podmiot ma jeden 
głos. On jako radny czuje się tak, jakby odbierano mu część kompetencji.  
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas poinformował, że Rada będzie musiała 
przegłosować ewentualny udział własny.  
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że jest Zarząd Powiatu, pięciu mądrych ludzi, po co jeszcze 
stowarzyszenie.  
 
Wicestarosta Radomski Leszek Margas stwierdził, że lokalna grupa działania „Radomka”, 
jako lokalna grupa ma możliwość pozyskiwania środków od Marszałka. Robią place zabaw. 
Pozyskują pieniądze do szkół, przedszkoli. A pozyskiwali dlatego, że byli zorganizowani w 
zorganizowanej grupie działania.  
 
Radny Roman Frąk stwierdził, że gdyby to było stowarzyszenie powiatów, to by to 
rozumiał, ale to jest nakładanie się następnej struktury na tę, która funkcjonuje.  
 
Po przeprowadzonej dyskusji członkowie Komisji przystąpili do zaopiniowania projektu 
uchwały Rady Powiatu w sprawie wyrażenia zgody na utworzenie stowarzyszenia pod nazwą 
Stowarzyszenie Radomskiego Obszaru Funkcjonalnego. Za pozytywną opinią głosował 1 
radny, 2 było przeciw, 1 wstrzymał się od głosu. Stanowi ona załącznik Nr 5 do protokołu.  
 
 
Przystąpiono do realizacji punktu 4 porządku obrad - Sprawy różne.  
 
Nie zgłoszono. 
 
Po wyczerpaniu porządku obrad Przewodniczący Komisji  zamknął 14 posiedzenie  
o godz.15.40. 
 
Protokołowała:                                                                            Przewodniczący Komisji  
 
Alicja Dąbrowska                                                                                  Antoni Dzik  
 


